
Plan spotkania „po domach” wspólnoty Woda Życia – czerwiec 

1. Uwielbienie 

 Oblubienica i Duch…. 

 Ps 139 

 Święte Imię Jezus… 

 Jest jedno ciało, jest jeden Pan… 

2. Dzielenie się 

 Co Jezus zrobił dla mnie?  

 Co ja zrobiłem dla Jezusa? (Dzielenie się swoim oikos – jak ewangelizuje swoje oikos?; 

jakie mam trudności?; za kogo się modlę, etc... )  

3. Konferencja – Słowo Boże Ef 2, 19-22 

4. Pogłębienie 

Omówienie powyższych celów komórki w kontekście naszej grupki.  

 Jak je realizujemy?  

 Co jest słabym punktem naszej komórki?  

 Jakie podejmiemy działania w kierunki realizacji celów zaniedbanych w naszej 

komórce? 

5. Modlitwa dziękczynna 

 Jak dobrze dziękować Ci Panie….  

 Dziękczynienie litanijne 

6. Prośby i modlitwa wstawiennicza 

 Modlitwa w intencji ewangelizacji 

 Ojcze nasz (wszyscy trzymają się za ręce, ale twarzami są zwróceni na zewnątrz) 

 Benedykcja (robimy krzyżyki na czołach ze słowami – Jezus Ciebie kocha, albo niech 

Cię Pan błogosławi i strzeże)  

7. Ogłoszenia 

 We wtorek 19 czerwca o godz. 20.00 przyjęcie do Przymierza kandydatów (kandydaci 

i Przymierze spotykają się wcześniej o godz. 19.00 w sali św. Faustyny) 

 Dzień Jedności całej wspólnoty w sobotę 23 czerwca rozpoczyna się o godz. 13.30 w 

kościele w Otrębusach (dojazd kolejką WKD do Kań Helenowskich). Program: 

Eucharystia, konferencja, spotkanie w grupkach, uwielbienie, kolacja, ognisko, 

zakończenie ok. 22.00. Zapisy: u Justyny Domeradzkiej, koszt 10zł.  

 Kongregacja wspólnoty 22-24 czerwca, Kanie Helenowskie. W kongeregacji bierze 

udział Przymierze. Zapisy: u Justyny Domeradzkiej, koszt 110zł.  

 26 czerwca we wtorek Eucharystia na zakończenie roku akademickiego – rozdanie 

dyplomów tegorocznym absolwentom 

 

 

 

 

 



Konferencja o 7 celach komórki 

Dziś w naszych rozważaniach pochylimy się nad komórką. Chcemy przyjrzeć się, jak realizujemy cele, 

które mają służyć rozwojowi wspólnoty poprzez komórki. Nasza wspólnota składa się z komórek, czyli 

małych wspólnot. Komórka, to grupa od 5 do 15 osób zjednoczona wokół animatora, każda komórka 

ma swojego patrona – świętego do którego może się odwoływać w swojej doli i niedoli…  

Komórka rośnie – to znaczy przybywa ludzi i w pewnym momencie dzieli się na dwie komórki. Taki 

jest cel, bo jesteśmy wspólnotą ewangelizacyjną. Najpierw było 5 małych grup. Po wakacjach 1998r., 

gdy przyjęliśmy strategię ewangelizacji  oikos było 12 komórek. Dziś jest ich ponad 100. Chciałbym, 

abyśmy przypomnieli sobie (a może zapoznali się  ), jakie są cele komórki i w ich świetle przyjrzeli 

się nam, naszej grupce, komórce. Postawmy sobie przy tym pytanie, jak udaje się nam realizować te 

cele? W którym punkcie jesteśmy dobrzy, a w którym słabi? Chcemy w całej naszej wspólnocie 

bardziej zatroszczyć się o nasze grupki – komórki, aby podnieść ich jakość. 

Jest 7 celów komórki. Oto one: 

1. Wzrost w bliskości z Panem 

2. Wzrost w miłości wzajemnej 

3. Dzielenie się Jezusem z innymi 

4. Służba w kościele 

5. Wzajemne dawanie i otrzymywanie wsparcia  

6. Wychowywanie nowych liderów (animatorów) 

7. Pogłębienie naszej tożsamości katolickiej 

Jest ważne, aby mieć przed oczyma, przypominać sobie i to nie tylko animator, ale każdy w komórce, 

po co tu jesteśmy, kim jesteśmy i jaki jest sens naszych spotkań. 

1. I tak, najpierw wzrost w bliskości z Panem. To wyraża nową relację z Bogiem. Jezus jest moim 

Panem i Zbawicielem. Rozwijam moją relację z Nim, jest moim przyjacielem. Jestem na 

drodze nawrócenia. Wszystko się zmienia – mój stosunek do Boga, zaufanie, bliskość , 

zakochanie się w Jezusie, który pierwszy mnie umiłował. Wreszcie życie w Duchu Świętym – 

poddanie się Jemu. To wszystko wzrasta, rozwija się moja zażyłość z Bogiem i to jest pierwszy 

cel komórki. 

 

2. Dalej – wzrost w miłości wzajemnej. Tu chodzi o relacje w komórce między nami. Otwartość, 

zaufanie, akceptacja, przyjaźń – ukazuje zastosowanie zasady ewangelicznej: miłujcie się 

wzajemnie jak ja was umiłowałem. Jest konsekwencja odkrycia miłości Boga i Jego obecności 

wśród nas. Komórka, to wspólnota przyjaciół Jezusa. Jesteśmy dla siebie przyjaciółmi, to 

przez wzajemną miłość inni rozpoznają prawdę o tym, że jesteśmy chrześcijanami. 

 

3. Trzeci cel, to dzielenie się Jezusem z innymi. Dokonuje się to nie tylko wewnątrz komórki, ale 

w środowisku w którym na co dzień jestem. Nauka dzielenia się Jezusem pomaga zachować 

żywym w sercu i stawać się spontanicznym i prawdziwym świadkiem naszej wiary. Angażuje 

nas w to, co mówimy, aby nasze zachowanie było zgodne z naszymi słowami. Tak więc być 

świadkiem Jezusa tam, gdzie jestem.  

 



4. Czwarty cel, to służba w kościele, we wspólnocie . Celem ewangelizacji jest nie tylko 

doprowadzenie do Jezusa, lecz także pomoc w utrzymaniu z Nim żywej jedności, a to 

dokonuje się poprzez wszczepienie w Kościół w sposób stały, odpowiedzialny i definitywny. 

Uczenie się służby braciom we wspólnocie przez używanie darów, które Duch Święty 

rozdziela każdemu dla wspólnej korzyści. Tego chce Jezus – tak buduje się Jego Ciało – 

Kościół. Wszyscy są zaproszeni, aby budować, angażować się tworzyć wspólnotę. 

 

5. Wreszcie dawać i otrzymywać wsparcie. To konkretne urzeczywistnienie wzajemnej miłości, 

życia jako bracia i siostry – pokazywanie obopólnego zaufania i pomagania sobie w noszeniu 

ciężarów. To okazywanie sobie wzajemnej uwagi cementuje wspólnotowe relacje w sposób 

nierozerwalny. 

 

6. Szóstym celem komórki jest wychowywanie nowych liderów – animatorów. Komórka musi 

wzrastać i dzielić się. Trzeba pracować mając przed oczyma perspektywę wzrostu i podziału. 

Trzeba wyłaniać i uczyć odpowiedzialności tych najbardziej zdolnych (wszyscy są zdolni  ). 

Przekazując im własne doświadczenia – czyniąc ich uczestnikami własnego niepokoju, 

zapraszać do uczestnictwa w odpowiedzialności, poddawać próbie… Są to wskazówki, które 

dobry animator musi mieć na uwadze, aby Królestwo Boże wzrastało w sercach, a entuzjazm 

pozostawał żywy. 

 

7. Ostatnim celem istnienia komórki jest pogłębiać własną tożsamość katolicką. Jesteśmy w 

świecie chrześcijańskim, wśród różnych wspólnot kościelnych – denominacji pochodzenia 

protestanckiego, są prawosławni i różne tzw. kościoły wolne. Trzeba troszczyć się, zachować  

i pogłębiać prawdę o nas, o naszej tożsamości, kim jesteśmy jako katolicy. Musimy uczyć się   

i umieć rozróżniać, czym różnimy się od innych wspólnot chrześcijańskich. Również nasza 

tożsamość związana z charyzmatem wspólnoty. Jesteśmy wspólnotą ewangelizacyjną. Mamy 

służyć według charyzmatu i strategii przyjętej w naszej wspólnocie. Trzeba poznać głębiej 

tożsamość, cel wspólnoty. Trzeba go przeżywać jako coś naturalnego i upragnionego.              

Z radością przeżywać go z poczuciem dawanym przez samego Ducha Świętego, a wtedy 

wiedza staje się głębsza, a nasze zakorzenienie w Kościele i we wspólnocie będzie mocniejsze 

w sercu i w umyśle. 

Gdy mówimy o wspólnocie mamy na uwadze całą wspólnotę Woda Życia. Wspólnota ta składa się      

z małych grupek, które nazywamy komórką. Grupka jest to zamknięte grono ludzi, którzy czują się 

dobrze ze sobą, są dla siebie przyjaciółmi, znają się i dobrze jest, tak jak jest. Komórka w swojej 

nazwie i naturze nawiązuje do obrazu Kościoła, który daje nam św. Paweł w liście do Koryntian 

mówiąc, że Kościół jest Ciałem Chrystusa. Ciało ludzkie składa się z komórek, a komórki się 

rozmnażają przez podział, a jeżeli nie, to komórka umiera. Komórka we wspólnocie, to grono osób 

spotykających się ze sobą na modlitwie i dzieleniu, których celem jest zarzucanie sieci, aby łowić 

dla Królestwa Bożego nowych ludzi, którzy zostaną włączeni do wspólnoty. Celem więc komórki nie 

jest stagnacja w gronie kilku osób i spotykanie się, aby nam było miło i dobrze, ale nasza komórka ma 

przyjmować do swojego grona ludzi z naszego oikos za których się modlimy, których ewangelizujemy 

i którzy wreszcie włączą się do naszego grona. Jeżeli tak nie jest komórka umiera, albo staje się 

rakiem. Przyjrzyjmy się sobie jak realizujemy charyzmat wspólnoty Woda Życia w naszym gronie,       

w naszej komórce. 

Celem tego spotkania jest pewnego rodzaju rachunek sumienia, aby jakość naszych komórek 

wzrastała, coraz bardziej i bardziej… 


